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WIADOMOŚCI K RAJO W E.

—  Z<? Lwowa. ——
C. K . Rząd Krajowy ogłosił następujący 

, O b ć  1 n i L
'  zględem prywatnego. zdawania nauk Gymnazy- 

jalnych i wyższych naukowych W ydzia łów .
W  skutku najwyższej uchwały z d. 2. Sty

r i a  i 1 3 . Lutego r. b. i stosownie do treści D e- 
J'retu wysokiej nadwornej Kouunissyi publicznego 
Uświęcenia z d. 4 - Kwietnia r. b . do liczby 1640 
podaje się do powszechnej wiadomości dla ścis- 
,ego zachowania następujący Przepis względem 
Prywatnego zdawania nauk gymnazyjalnycb i wyż
a c h  naukowych W ydziałów.

W L w o w ie  d. 26. Kwietnia 18 2 7 .
August Longin  X iąż ę  Lobkow icz , 

G ubernator kraiow y.
A lo izy  nro. Stutterheim  ,

R a d ca  n ad w orn y .
* Ja n  C hrzciciel nro. Pinkas, 

R ad ca ’ Gubernijalny.

P r z e p i s  
Względem prywatnych nauk Gymnazyjalnych i ma- 

teryj wyższych naukowych W ydziałów.

1 .  Prywatne nczenie się T e o lo g ii, Me* 
Rycyny i Cbyrurgii tak, aby z onychże w publi
cznym instytucie naukowym dla osiągnienia w aż. 
*>ość w Państwie mającego świadectwa nauk, exainen 
l<Uć m ożna, nie jest pozwolone. Rów nieteżuie 
będzie nikt do uczenia się niniejętności lekarskiej 
dla zostania Doktorem Medycyny lub Cbyrurgii, 
dopuszczonym, któryby ju t pierwej jako słuchacz 
publiczny nauk filozoficznych nie pokończył.

2. Poświęcający się naukom , a nie bio
r c y  onych w Instytucie publicznym , jaho po
rad n i słuchacze nie mogą pobierać slypcndyjum, 
8 nawet takowe tracą zaraz od początku owego 
półrocza , w którem opuszczą Instytut publiczny.

§. 4. Dla ważności w kraju mającej nauki 
Prywatuej szkół gymnazyjalnycb, niemniej materyj 
filozoficznych lub jurydyczno-politycznych za obo
wiązkowe przepisanych i do ważnego z tychże 
popisu , nikt jako uczeń prywatny przypuszczonym 
ńie będzie: a) kto u osób prywatnych , lub władz 
Publicznych praktykuje, funkcyje prywatnelub pu
bliczne , płatne albo bezpłatne sprawuje , co tak

I X
do osób cywilnych jak i wojskowych żtjstósowa.L- . 
nem być ma. b) Zakaz ten- zdawania popisów 
nauki prywatnej rozciąga się. tńkże na guw erne
r ó w , na nauczycieli prywatnych i uczących na go- 
dziuy , aniteż żaden c) w ogólności -młodzieniea 
za prywatnie uczącego się inianym nie będzie, je
żeli nie będzie przekonania, że do nauki jego na
leżycie usposobieni nauczyciele są użytymi.

4 - Prywatnie uczący się tylko przy Uni
wersytetach , Lyceach i krajowych filozoficznych 
Instytutach, a co do szół Gymnazyjalnych, przy 
każdem publicznem Gymnazyjuin , wszyscy jednak 
w  tej tylko p ro w in c ji, gdzie w czasie swojej pry
watnej nauki przem ieszkiwali, ważnie eraminowa- 
ni być mogą.

(ji. 5 . O pozwolenie do ważnego w kraju 
‘ uczenia się filozoficznych , albo jurydyczno-poli
tycznych z* obowiązkowe przepisanych kursów , 
u Rządu krajowego tej prowiucyi prosić i oneż 
wyjednać należy , gdzie się znajduje Instytut, w  
którym uczeń prywatny esaiuinowanym być ma. 
Zaraz w tej prośbie wywieść się należy względem 
lego wszystkiego, co jest potrzebnem, aby przy
jętym być można do hnrsn następującego i oraz, 
aby zyskać pozwolenie prywatnej nauki, w szcze
gólności zaś wykazać potrzeba , zkąd młodzieniec 
takowy ma swoje utrzymanie. Pozwolenie udzie
lane będzie zawsze tylko na jeden z dwóch po- 
mienionych oddziałów naukowych, i tylko do p e
wnego oznaczonego Instytutu. Je ż e li w osobie 
prywatnego- nauczyciela zajdzie.zmiflna, o tern kra
jowemu Rządowi donieść i o nowe pozwolenie 
do prywatnego uczenia się pod dyrekcyją nowe
go prywatnego nauczyciela prosić należy.

6. M łodzież, chcąca przedmiotów gym- 
nazyjalnych prywatnie uczyć się, i ważne otrzy
mać świadectw a, zgłosić się ma na pacząlkuroku 
szkolnego u Prefekta owego publicznego Gymna- 
zyjmn , gdzie swoje półroczne esamina zdawać 
myśli. Czyniąc tahowe zgłoszenie, wywieść się 
należy, jeżeli uczeń kurs gymnazyjalny dopiero 
zaczyna , świadectwem głównej szkoły publicznej, 
jako inateryi trzeciej głównej klassy z dobrym po
stępem wyuczył się, i względem przepisanego wie
ku ; jeżeli zaś w nauce gymnazyjaluej dalej po
stępu je, tedy świadectwam i'ze wszystkich poprze
dnich klass gymnazyjalnycb, a w obu przypadkach 
względem  warunków do prywatnej nauki wyżej
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^Fem. 3. postanowionych , jak dalece le ze wzglę
du na wiek onego p o t r z e b n e i n i  byćby mogły, do
wody przywieść potrzeba, w każdym zaś razie 
względem  swojego prywatnego nauczyciela.

7. Także i p r y w a t n i e  uczącym się zabro
nione jest z u p e ł n i e ,  wszelkie zboczenie od prze
pisanej liczby i porządku maleryj naukowych, ile 
to esaminów nastąpić mających tycze się , a szcze
gólniej każde skrócenie przepisanego dla nauk 
czasu na mniejszą ilość lat.

{C iąg  dalszy nas tępi.)

—  Z,e Sędcza d. 20. Lipca . —
Dzień 1 1 .  Lipca 18 2 7  byt. d li 3 go batalijo- 

uu c. k. 2 ogo pułku piechoty Iin ijow ej, Barona 
H ochenegg dniein wielkiej radości, i stawi! mie
szkańcom król. cyrkułowego miasta rzadką woj
skową uroczystość , ponieważ ten batalijon obcho
dził poświęcenie nowej swojej chorągwi. J W X . 
wajprzewielebniejszy Biskup T arnow ski, Grzegorz 
Tomasz Z ie g le r , sam tego obrzędu d opełn ił, i 
do tejże chorągwi podarował wstęgi białą i czer
woną , suto złotem przerabiane złoteini frauzlami 
ozdobione, mające po jednej stronie złotem szy
te początkowe litery imienia dawcy , a po dru
giej go d ło : »Pod tym znakiem zwyciężyciea (In 
hoc signo vincctis.)

Piękna pogoda sprzyjała tej uroczystości; już 
O godzinie 7 1  /2 rano stanął batalijon na placu w 
pięknej wojskowej postaw ie, a gdzie zebrali s ię : 
Je g o  ExceJlencyja Zastępca Prezesa Stanów c. h. 
Podkomorzy i tajny R ad ca , tudzież W . Podko
morzy Królestw Galicyi i Lodom eryi, Jan  Kauty 
Hrabia Stadnicki, Feldmarszałek Porucznik Do- 
wódzca dywizyi Baron Trapp , Brygadyjer Je n e 
rał Major Stika , c. h. Radca Gubernijalny i Sta
rosta Cyrkułowy Gadomski ze swoją małżonką, 
którzy przy tym obrzędzie zwyczajny obowiązek 
kumów na siebie przyjęli, wszyscy c. k. urzędni
cy  i liczni obywatele.

N a placu wspomnionyin wystawiono ołtarz ; 
podczas mszy dawał batalijon ognia; J W X .  Biskup 
stosowne do uroczystości miał kazanie, a dowód
ca batalijonu, Major Klaudyjusz Franciszek deBour- 
cy zakończył tę uroczystość mową do wojska.

Po shończonein nabożeństwie przeciągnęło 
wojsko pomimo Je n era łó w ; w rażenie, jakie ten 
obrzęd wojshowo-religijny na umysłach , obecnych 
sp raw ił, długo pamiętnym zostanie.

Podczas oczty przez korpus O ficerów w y
prawionej , na której nasamprzód spełniono toast 
za pomyślność naszego najłaskawszego Monarchy, 
a potem inne , czytano poema stosownie do tego 
festynu ułożone.

WIADOMOŚCI ZAGRANICZNE.

Zjednoczone Śtanjr Am eryki północnej.
Dziennik JS atio n al - In le ll ig e n c e r  donn*1 * 

N ow ego Yorku z d. 9. Lipca , że niedawno od' 
bywały się częste narady między P. Clay , a Sp ra” 
wujncym interesa Brazylijskie, P . R eb e lio , i p °' 
dano s>hie na-vz-ijem N oty; słychać, że niepoM" 
zumienia mięifzy lemi Mocarstwami niebawem 
da załatwione. (G . IV.) 1

Am eryka Hiszpańska.

Gazety Angielskie zawierają z Dzienniku'* 
Bueuos-Ajreskich dochodzących do d. 2 1 .  Kwie
tnia, co następuje: W  d. 7. Marca została zu
pełnie pobita eskadra Brazylijska pod Paragon1- 
111 i ; składała się z korwety Itapatica , z brygn g3" 
lioty Pillscndero , z gnlioty Constancia , i nakouic" 
z korwety Duguęsa de Goyas o 654 ludziach Za
brano trzy okręty i tylko czwarty Duguesa de Gi>- 
jas uszedł , ale potem rozbił się. W  lej rozpra
wie poległ Kommendanl eskadry Brazylijskiej. 1*" 
goż samego dnia uderzyło na Admirała Brown, •- 
mającego c/lery okręty, 2 1 nieprzyjacielskich i 3'  | 
g li. Po długiem uporze zatopiono mu dwa okrę
ty , ón sam został raniony, a Kapitan okrętu I n J e - " 
pendencyia , Drummoud , jakoteż Porucznik Thff* 
mas, polegli.

Szósty raport od wojska zawiera bliższe szcze
góły o skutkach bitwy pod Ituzaingo. Mówi ón, 
że szczątki wojska cesarskiego cofnęły się w oko
lice Rio Pardo , wyżej San Laurent. Pułkownik 
Bento M anuel, który nie był w bitwie d. 20 Lu
te g o , połączył się z wojskiem w 1,000  ludzi pie
choty i cokolwiek jazdy. W szystkie składy zapa* 
sów nieprzyjacielskich, htareby dla trzy razy licz
niejszego wojska na dwa lata wystarczyły, zosta
ły  zniszczone. Od czasu potyczki pod Ituzaingn, 
wszyscy mieszkańcy z Santa Maryja aż do Tacna- 
rembo powrócili do doinow swoich. Kraj len ob
fitujący w b yd ło , podzielono na cztery obwodf 
wojskowe i zarząd takowych poruczouo czterem 
najznakomitszym obywatelom. Depesza przez Gu
bernatora prowincyi wschodniej Ministrowi spra* 
wewnętrznych nadesłana, oznajmia, że Zgrom*- 
dzenie jeneralne praw odiw cze wschodniego brze
gu (Banda) przyjęło jednomyślnie Konstytucvj9 
Buenos-Ajreską. (W edług listów prywatnych * 
Buenos-Ajres, w Gazetach Hainburzkicb , Junt* 
zebrana na wyspie Gwndalopie w d. 3 i .  Marc* 
ogłosiła Bandę wschodnią za wolne i uiepodlegl0 
Państw o, które później połączyło się ze Zwi?" 
zkiem nad rzeką Plata.) (G . IV.)

Wielka Brytanija i Irlaru lyja.
Dziennik Times 1  d, 12 . Lipca zawiera
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® spisem : sPrywatna korrespondencyja , z Pary-
l!i ■ w Poniedziałek d. 9. Lipca z południa*, co 
dostępuje :

»YV tej chwili otrzymałem następujący tra- 
* ls t , i właśnie tyle main czasu, abyin go przeło
żył i dalej przesłał*). Król Francuzki z wielkiein 
P'8gnieniein oczekiwał podpisu tego ważnego do- 
•'Uinentu; względem zwłoki w tej mierze wyra
żą powtórnie swoję niecierpliwość. Atoli jest to
)*go religi jn ^ , a nie polityczne uczucie.*

►
»W  imię przenajświętszej i nierozdzielnej 

Trójcy U

b >I(r6I Jegóm eść połączonych Królestw W . 
® rytanii i Iclancfyi, Król Jegom ość Francyi i Na- 
^"ri-y f i Cesarz Jegom ość wszech R ossyj, prze
leci koniecznością , położyć tamę krwawej wal- 
Ce» co wystawiając prowincyje Greckie i wyspy
Archypela gu na wszelki nieład anarchii, handlowi 

*ństw Europejskich codziennie nowe c z y n i  za wa
ty  1 i daje powód do rozbojów morskich, które 
1,16 tylko poddanych wysokich Stron uinawiaią- 
c.Vch się, o z n a c z n e  przyprawiają straty , lecz tak- 
ż® wskazują potrzebę nie miłych środków, aby 
*|*ć opiekę" i napaść odeprzeć —  nadto Król 
j goiność połączonych Królestw W . Brytanii i 
r* niiyi i Król Jegom ość Francyi i Nawar- 

ty » ze strony Greków usilnie proszeni, aby swo- 
1® pośrednictwo u Porty Olomańskiej zanieśli, i 
r°wnie ta k , jak Cesarz Jegom ość wszech Ros- 
*yj ożywieni życzeniem położyć koniec rozlewo- 
** krwi i wytknąć kres wszelkiemn złeinu, ja- 

'®ky z ciągłego trwania takiego stauu rzeczy 
Wypłynąć mogło ; postanowili : połączyć swo-
1* Usiłowania i użycie takowych formalnym ozna- 
c ,yć traktatem a to w zam iarze, by pomiędzy 
't ° juj?ceini Stronami przywrócić pokój , którego

ludzkość , jakoteż sprawa pokoju Enropy wy- 
‘tygoją. Stosownie więc do tego mianowali na 
'^oich Pełnomocników do rozpoznania, ustano* 
^'cnia i podpisania rzeczonego traktatu, miano
wicie :

»Król Jegom ość połączouych Królestw W . 
® rytanii i Irlandyi, łiigh t honourable Williama 
j *c*-Hrabiego D udley, Para zjednoczonych Kró- 
®stw VV. Brytanii i Irlan d yi, Sw ojego tajnego 
*dcę i pierwszego Sekretarza Stanu spraw z t-

^ “ ętrznych ;
j  »Krol Jegom ość Francyi i N aw arry , X ięcia  

®l,'osza Hr. P o lign ac , Para Francyi , Kawalera 
° rderów Je g o  Chrześcijańskiej Mości , Jenerała

) G a z e ta  F r a n c y i  z i). 1:1. w ie czo rem  u d ziela  p r z e -  
k ła d u  t e g o ż  t r a k t a t u  a T im es,  o p u ś c iw s z y  Ust w  
*em  piśm ie na czele  um ieszczon y.

* P. O. A.

Porucznika wojsk S w o ich , Kawalera W . Krzyża 
orderu Sardyńskiego śgo . Maurycyjusza i t. d. , 
Sw ojego Posła przy Królu Jinci Angielskim ;

»Zaś Cesarz Jegom ość wszech R o ssy j, X ię- 
cia'Krzysztofa L ie v e n , Jen erała  piechoty, Sw o
jego Jenerała Adjutanta, Kawalera orderów Ros- 
syjskich, Praskich orła czarnego i czerw onego, 
Hannowerskiego Gwelfów , Kommandora W . Krzy
ża orderu wieży i m iecza, i S . Jana Jerozolim 
sk iego , Swojego nadzwyczajnego Posła i pełno
mocnego Ministra przy Królu Jin ci Angielskim;

pKtorzy udzieliwszy sobie nawzajem swoich 
pełnomocnictw i takowe znalazłszy w dobrej i na
leżytej formie zgodzili się na artykuły następujące: 

pArt. 1 .  iWocarstwa umawiające się oświad
czą Porcie Otomańskiej swoje pośrednictwo w za
miarze pojednania z nią Greków.*

pPośrednictwo takowe ofiarowane ma być o- 
wemu Mocarstwu bezpośrednio po ratyfikacyi le
go traktatu , przez deklaracyją podpisaną wspólnie 
przez Pełnomocników połączonych D w orów  w 
Konstantynopolu, i oraz obtedwom wojnę wiodą
cym stronom oznajmione będzie żądanie bezpo
średniego zawieszenia broni, jako nieodzownego 
przedugodnego warunku do rozpoczęcia jakich- 
bądż układów.*

»Art. 2. Ugoda mająca być W . Porcie prze
łożona opierać się powinna na zasadach następu
jących : Grecy powinni uznać W . Sułtana, za
swojegoZwierzchnika (Suzerain*) i w skutek te
go zwierzchnictwa powinni Państwu Otomańskie- 
mu płacić roczny h aracz, którego ilość raz na 
zawsze za wspólna ugodą ma być oznaczona. Po
winni być rządzeni przez W ładze , które saini wy
biorą i mianować b ę d ą , ale przy mianowania 

^będzie miała W . Porta glos rozstrzygający**).* 
»Aby uskutecznić doskonały rozdział między 

osobami obudwóch narodów i zapobiedż koli- 
zyjom , nieodzownym skutkom tak długiej w a lk i. 
Grecy wnijdą w posiadanie Tureckiej własno
ści , leżącej na stałym indzie lub wyspach G rec
kich, pod warunkiem zapłacenia byłym właści
cielom rocznej s m in y , któr3 ma być dodana do 
mającego płacić się haraczu W . Porcie , lub tako
wym wyn grodzen a na mocy jakowej innej ugody.*

• )  S u z e ra in , je st  to w y r a z  d o  tego p o c h o 
dzi z p r a w a  lennego i zn aezy  / - '^ r r t e b n i k a  
{L o rd  Pararnount .)

U w a g a  Tim es.
* * )  D o  te g o  m ie jsca  c z y n i  G a z e ta  F r a n c y i  następn*  

jącą  u w a g ę :  „ M i e j s c e  to nie jest  w  ję z yk u  A n 
gie lskim  j a s n e ;  n ie w i a d o m o ,  o y l i  p rzez  to po
w in n o  z n a c z y ć , że W'. P o r t a  ma p r a w o  F e t o ,  
cz y li  vv in nym sposobie  b ęd zie  m iała  w p ł y w  
na w y b o r y .  Globe an d  Traueller  m n ie m a ,  i o  
prsea to W. Porcie przyznaje »if F e to .

P . D. A.
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Art. 3 . B liższe oznaczenia tego układu , 
jakoteż granic kraju na stałym Jadzie i oznacze
nie wysp Archipelagu , do Których ta Ko wy ma 
być zastosowanym, ustanowione zostaną w pó
źniejszych między wysokiemi Mocarstwy okła
dach , i obiedwoina stronami wojnę wiodąceini.

Art. 4 - Mocarstwa umawiające s ię , biorą 
na siebie obow iązeh, dohonywać dzieła pacyfi- 
ltacyinego Grecyi w edług zasad w poprzedzają
cym artykule wytkniętych, i swoich Reprezen
tantów w Konstantynopolu bez najmniejszej zw ło
ki ku wypełnieniu teraz podpisanego traktatu 
w  potrzebne zaopatrzą instrnkcyje.

Art. 5 . Mocarstwa umawiające s ię , używa
jąc tych środków, nie chcą powiększać swoich 
kra jów , nie żądają wyłącznego wpływ u, nie szu
kają dla swoich poddanych żadnych korzyści han
dlowych, jakieby poddani każdego innego narodu 
równym sposobem mogli otrzymać.

Art. 6. Ugody pojednania i pokoju , które 
między wojnę wiodąceini stronami ostatecznie do 
skutku przyjdą , powinny być zaręczone przez te 
z podpisanych M ocarstw , które osadzą za rzecz 
pożyteczną lub podobną przyjąć na siebie tako
wą gwarancyją. Gwarancyja ta będzie przedmio
tem późniejszych ninów między wysokiemi M o
carstwami.

Art. 7 . Niniejszy traktat ma być zatwier
dzony, a ratyfikacyja onegoż. w dwóch miesią
cach Jnb jeźli można wcześniej wymieniona.

Na dowód czego wzajemni Pełnomocnicy 
takowy traktat podpisali i pieczęci swoich her
bów  przyłożyli.

Dań w Londynie d. 6. Lipca 18 2 7 .
Dudley.
Polignac.

1 Lieven.
D o d a t k o w y  i t a j n y  a r t y k u ł .

W  razie , gdyby Porta Ottoinańska pośre
dnictwo , które ina być przełożone w ciągu je 
dnego miesiąca, nie przyjęło, wysokie umawiające 
się Strony' zgodzą się na środki następujące :

1)  Reprezentanci ich w Konstantynopolu 
oświadczą Porcie , że szkody i złe w powyż
szym traktacie wytknięte , jako nieoddzielne 
od stanu rzeczy 'trw ającego na wschodzie od 
sześciu lat upłynionych, a którego ukończenie, 
przez środki w mocy W . Porty b ęd ąc e , zdaje 
się jeszcze zawsze być oddalone , nakazują wy
sokim umawiającym się Stronom konieczność, jąc 
się bezpośrednio środków , aby zbliżyć się do 
Greków.

Zgodzono się, że to zbliżenie się uskutecz
nione zostanie tym sposobem, iż związki handlo
w e z Grekami rozpoczęte, tym końcem Ajenci 
konzularni do nich w ysłani, i przez nich powin

ni być p rzy jęc i, jak dalece istnieją u nich wła
d z e , zdolne do utrzymania takich stosunków.

2) Gdy śród rzeczonego t-rminu jednego 
m iesiąca, Porta w powyższym traktacie przeło
żonego zawieszenia broni nie przyjm ie, lub gdf 
G recy opierać się będą takowy wykonać , wyso
kie umawiające się Strony, lej z obudwócb stron 
wojnę wiodących, która zechce kroki nieprzyjaciel
skie dalej prowadzić , lub obudwoin , gdy tego 
potrzeba wypadnie, oświadczą, że rzeczone U* 
mawiające się Mocarstwa mają zamiar, ^ąć się wszel
kich środków , jakieby okoliczność i mądrość ich 
w  ręce podać mogła, aby bezpośrednio skutek zawie
szenia broni, którego wypełnipnsa sobwj życzą 1 
osiągnąć przezto, iż o n e , jak dakece^w ich mo
cy b ęd zie , każdemu spotkaniu ^ ię stron wojoO 
wiodących przeszkadzać będę,i wysokie ugiawiając® 
się Strony stosownie do tego bezpośrednio p° 
wyżej rzeczonem oświadczeniu , wszystkich w ich 
mocy będących środków ku osiagnieniu* owego 
celu wspólnie użyją, jednakże nie dzieląc kro* 
ków nieprzyjacielskich między obiedwoina woj
nę wiodąceini stronami.

Stosownie do tego wysokie umawiają
ce się M ocarstwa, bezpośrednio po podpi
saniu niniejszego dodatkowego i tajnego ar
tykułu , przeszła Admirałom dowodzącym ich «•' 
kadrami na morzu Lewanckiem, na niepewne wy
padki instrukcyje, zgodpe z powyżej wyrażone®* 
środkami.

3) N akoniec, gdyby w brew wszelkien® 
oczekiwaniu środki te nie były dostateczne®* 
skłonić W . Portę do przyjęcia uczynionych prze
łożeń , 1 :b gdyby z drugiej strony, Grecy zrze
kli się warunków zastrzeżonych na ich korzyść 
w traktacie z dnia dzisiejszego, wszelako wy
sokie umawiające się Mocarstwa kończyć będą 
dzieło pacyfikacyi na zasadach przez siebie uło
żonych , i stosownie do tego upoważniają odtąd 
swoich Reprezentantów w Londynie, rozpoznać 
dalsze środki i oznaczyć takowe, jakichby się jąć 
należało , gdyby wypadła potrzeba.

Niniejszy dodatkowy i tajny artykuł ma mieć 
tę sarnę moc i skutek , jak gdyby słowo w sło
wo w traktacie z dnia dzisiejszego był umie
szczony.

Powinien ón być ratyfikowany, i ratyfikacyja 
w tym samym czasie , co i rzeczonego traktat*1 
wymieniona.

Na dowód czego wzajemni pełnomocnicy 
podpisali go , i przyłożyli pieczęci swoich 
herbów.

W  Londynie dnia 6. Lipca roku zbawię* 
nia 18 3 7 . Dudley.

Polignac.
. Lieven.
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' Polignac i jego  pierwszy Sekretarz
fc *®«twa, pracowali w  dniu 9. Lipca w  biórza 
jpf»w zewnętrznych z Lordem  Dndley and W ard. 

“ oieł Hiszpański pracował także.
Lord Holland dał w dniu 8. t. m. wielką 

j CltS » na którą zaproszeni b y li: M argr. Lans- 
° ® n » P . Kanning, Lord Joh n  Hnssel i t. d.

Na wyspie S . Heleny na górze 1’Eobelle  
 ̂ łożono uważalnią. Położenie wyspy bardzo 
°6°d*e dla postrzeżeń astronomicznych.

U Gazeta rządowa Kalkucka wylicza wielką 
naczelników pokoleń , k tórzy, aby się nie 

■■ odąć berłu Rossyjskiemu, Inb z żalu albo nie- 
p ° n*entowania uwolnić się od te g o ż , nszli do 

i teraz z wojskiem Perskiem  walczą prze- 
 ̂ 'v^o Rossyi. M iędzy leini znajduje się Alexan- 

Q*r M irza, syn H erakliuza, ostatniego W oeli 
^ tty i, dziedziczni posiadacze Karabaga i T ali- 

^ 1 Hanowie Shirw anu, S h e k e e , R obb alu , D er- 
^®nta t Ladkoh, G anga, Roordbahu, Kassanu, ja- 

naczelnik Lesghieru. Spory graniczne 
. Posiadaniu prOwincyi Kassau są główną przy

łap teraźniejszej między Persyją  a Rossyją 
ł °jny. (G. W.)

Francyja.

. Rozporządzenie królew skie z dnia 8. Lipca 
 ̂ ®c a , iib y  od l .  Stycznia i8 a 8  zaprowadzono 

. ° ® e odciski stęplu. Zmiana dotychczasowego 
r pieru stęplowego dozwolona będzie od d. i .

a do i .  Kwietnia, a po i .  Kwietniu 1828 , 
I ^)?»szy drukowane formularze zarządu i zaczę- 

re jestrów , nie będa m ogły być dawne stę- 
m  Użyte.

Monitor zawiera Rozporządzenie król. z d. 
jJ -  Czerwca regulujące wykonanie prawa z d. 2.

*1* o przysięgłych.
^  P . Tharin , b yły  Biskup Strasbnrski, nauczy- 

el m łodego X ięc ia  B ord eau z , powrócił znowu 
® Paryża z podróży do południowej Francyi i 
**ł w d. 8. posłuchanie u Króla.

Monitor umieścił obszerny artykuł, mający 
k ’°*ąr przez rzut oka na historyją lat przeszłych 

r°oić teraźniejsze Ministerstwo przeciwko różnym 
,r*Utoin oppozycyi. ( G . W.)

j> M onitor odpowiada na zażalenia Kuryjera 
^ n c o z iie g o , względem pozwolenia danegd E -  

^ y j s n o m ,  aby się w Toulonie we wszystkiem, 
f  dotyczę marynarki, zawiadomili, przez za- 

Ul '• czyliż najzwyczajniejsze zasady polityki nie 
^i Uczyly rządy robić sobie sprzymierzonych pomię- 

y ‘ fsiadami tych samych krajów, z klóremi walczyć 
• P^ym uszone? Zresztą był czas, w którym 
jtelnicy Kuryjera Fraucuzkiego nie liczyli E -  

,Potniędzy Barbaryjskie kraje , i Francyja są- 
> 'ż  nie popełnia rzeczy bez wnioskowania, je -

i l i  z jednej strony karci A lgier, a z drogiej przy
czynia się do oświaty Egiptu.

Gazeta Francyi m ów i, że Król przybędzie 
do St. Orner w d. 3o. Sierpnia, a nie jak inne 
gazety tw ierdziły , w d. i 5. —  T o ż  same pismo 
zawiera pod napisem : Z  Paryża d. 12 .  Lipca ,  
artykuł następającyt ®Konstytucyjonista i Gazeta 
Codzienna z dnia dzisiejszego przypisują Anglii 
honor wynalezienia planu , który tylko do nich 
wyłącznie należy. Jedn o z tych pism udziela 
Anglii protektoratu nad prow iucyjam i, o które 
Brazylija i Buenos Ayres spór w iod ą, i wychwa
la przy tej sposobności potęgę Angielską. D ru
g ie  przypuszcza także, że prowincyje cysplatań- 
skie dostaną się pod panowanie A n g lii, i w tym 
zamachu uważa skutki cichego przyzwolenia E u 
ropy na powstanie osad Hiszpańskich, a oraz i 
za to karę. N ie chcemy iść za obudwoma temi 
Dziennikami w ich wnioskowanich na Korzyść 
Anglii i szkodę E urop y, lecz przestaniemy na 
ośw iadczeniu, że takowe oparte są na zupełnie 
fałszywych faktach. M oże znajdzie się inna- oko
liczność do sprostowania w  tćj mierze błędu i 
przesady tychże Dzienników. (D. A .)

N ie m c y .

X iążę  Thurn i Taxis umarł w d. i 5 . Lipca 
rano o godziuie 7  w zamku swoim T axis, tknię
ty apoplexyją. ( D. A .)

Szw ccyja i Norwegija.

W  dniu 3 o. Czerwca odbył się w Sztokol- 
mio chrzest Je g o  Królewicowskiej Mości X ięc ia  
Uplandyi. T ego ż  samego dnia Deputacyja pro- 
wincyi Dplandyi złożyła Królowi Jm ci i Następ
cy Tronu swoje hołdy i wyraz wdzięczności 
mieszkańców owej prowincyi za nową łaskę, jaką 
Król okazać raczył przez udzielenie tytułu: X ię -  
cia Uplandyi, swojemu wnukowi. W  d. 2. L ip
ca N N . Królestwo Jchm ość i Następca Trono. 
przyjmowali z powoda narodzenia młodego X ię -  
cia , życzenia wszystkich U rzędników, Ciała dy
plomatycznego i  t. d. J e j  Król. Mość X iężn a 
Następczyni Tronn , jakoteż miody X iążę , są 
adrow i, i od d, 3 . Lipca nie wychodzą raporty- 
o ich zdrowiu. (D. A .)

Danija.

W  d. 3o. Czerwca Rossyjsha fregata, sto 
jąea w zatoce Kopenhaskiej, a dniein później o- 
kręt Rossyjski przewozowy wypłynęły na morze 
północne. F lo tta , która w d- 2 1 .  z . m. z Kron
sztadu w ypłyn ęła , jeszcze do doia 7 . Lipca nie 
pokazała się przed Kopenhagą.

(D . A .)
X )(



Rossyja.

Gazeta Jo urn al de St. Petersbourg, w do
datku nadzwyczajnym do Nru. 73 . ,  ogłosiła ra
port Komitetu śledczego W arszaw skiego, do J e 
go Cesarzowicowskiej Mości W . X ięc ia  Cesarze- 
wicza Konstantego podany, a przeznaczonego do 
wyśledzenia w Królestwie Polskiem towarzystw 
tajem nych, cel polityczny mających. Po tym ra
porcie umieściła postanowienie Najjaśniejszego 
Cesarza Jin ci i K róla, zwołujące Sąd sejmowy 
dla sądzenia osób do tychże towarzystw należą
cych. W stęp do raportu zakończony jest temi 
s ło w y : »O bw inieni, którzy należą do Polskich
prowincyj Cesarstwa , będą sądzeni w Petersbur
gu , przez Departament kryminalny rządzącego' 
Senatu.« ______

W iadomości od wojska z G eorgii.
Je n era ł Adjutant Benkendorff I I . , dow ie

dziawszy s ię , że Hassan-Chan z nienajwiększyin 
oddziałem jazdy za jm ow ał'p raw y brzeg Araksu, 
tuż przy jednym z dogodnych brodów tej rzeki, 
i że nie dozwala mieszkańcom lew ego  brzegu 
pow rócić do swoich w iosek, —  wyruszył d. 25 . 
Maja z Eczmiadzinh ku Sardar-Abadowi na czele 
jednego batalijonu z 4ogo pułku strzelców , stu 

. grena'dyjerów G eorgijskich , dwóch dział i g5o 
Kozaków.

N azajutrz, O godzinie 5 tej zrana, był już 
w wiosee F eu d a , o werstę od Araksu. Podług 
raportów Ormian, Hassan-Chan miał rzeczywiście 
znajdować się tam z swoją ja zd ą , 5oo ludźmi 
piechoty i trzema działam i, lecz o świcie dnia 
tego ustąpił i peszedł w kierunku biegu rzeki. 
Stosownie do zeznania tychże O rm ian, wszyscy 
mieszkańcy mieli się tułać po górach i najmniej 
o 60 wiorst od brzegów Araksu.

Jen era ł Benhendorf, chcąc przekonać się o 
potędze nieprzyjaciela, wyruszył osobiście na 
zw iady; a zostawiwszy na lewym brzegu bata- 
Iijon strzelców i dzia ła , przeprawił się przez A- 
raks ze 100  grenadyjeraini i kozakami. Uszedł
szy ze dwie wiorsty , zdobył wioskę Chan - Ma- 
rnat, i rozkazał M ajorowi W ierzbickiem u, Do
wódcy 4go pułku Czarnomorców, ażeby z swoi
mi 3oo ludźmi dawał baczność na nieprzyjaciela, 
a przychylając się do proźb je g o , pozw olił mu 
uderzyć na P ersó w , którzy zbliżyli się byli 
w liczbie około 2 0 0 ; zalecił inu jednak wszelką 

’ ostrożność i nieoddalanie się zbyteczne od całe

go oddziału , przyczem dał rozkaz Pułkown* 
wi Rarpowoi I I . , aby stał w pogotowiu z *eS 
kozaków. . u

D ow iedziaw szy s ię , że M ajor .
posunął się naprzód, polecił Karpowowi wespr 
go. N ieprzyjaciel cofnął się ku górom. Pr̂ (< 
wioskę Kassim -D ż a n , i tym sposobem w.pf°. .  
dził naszych w  miejsca kamieniste i P01111^ .  
ja ry , gd zie , uniesiony zapałem W ierzbicki a^  
rzył nań, i już mu był lew e skrzydło Pfa. 'c, 
całkiem p rzełam ał, gdy w tein silny oddz>al 
krytej jazdy Perskiej uderzył z boku na -k° 
ków. P o leg ł W ierzbicki i sotnik Uszaków *P. 
ku K arpow a; kozacy bronili się z z a c ię to ^  
ale pozbawieni D owódcy, i z mniejszą nieró'* 
s i łą , musieli się cofnąć. Nadciągniecie P°‘  ̂
wnika Karpowa II. wstrzymało Perską pog°D 
kozakam i, i powrócili w góry. ■

Oprócz dwóch wyżej wspomnionych 
ró w , straciliśmy w tej utarczce 10 2  hoząkó'?’ 
nieprzyjaciel około 200 ludzi i 1 0  O fic e ró w ;"  
nie ich dostały się w ręce nasze. (A J. "  '

"W ia d o m o śc i l ia n d lo w e .

—  Z W arszawy. —  •
K u r s  l i s t ó w  z a s t a w n y c h ,  

z d. 19 . l.ipca 18 2 7 . '
Za sto Z ł. w  listach Zuotawnycb bez ach

n ów , białych. -a"
Przedający żądają Z ł. 80 gr* V,
Kupujący ofiarują —  80
Istotnie przedano po Z ł  80 do Z ł. 80 gr. t*

Na ostatnich targach tntejszyszych płaco?* 
za korzec żyta Z łp . od 12  do 14  i p ó ł, i psZ* 
nicy od 17  i pół do 1 8 ,  jęczmienia od H  ; 
i 3 , owsa od 10  do 10  i gr. 20 w drobny^1 
cząstkowych kupnach. *

•  ----------------
—  Londyn d. i 3 . Lipca. —

Z bóż1'. —  W  opłacie wchodowej ~ni£ ** 
szła inna odmiana, jak tylko zniżenie o 2 _
cła od pszenicy. —  Dzisiejszy larg nie był 
wiony , zapewne dla te g o , że pora czasu “ 
żniw jest nader pomyślna. —  Dziś widać bp  ̂
w iele ochoty w właścicielach zboża zagranic*11* 
go, do oclenia zboża, a to w skutek spodzic,f,, 
nego zniżenia ceny zboża. Zagranicznego zbę _ 
wprowadzono w tym tygodniu następującą d °sCfl 
Pszenicy i ,5o o , jęczmienia 3 ,19 0 , owsa 12,7*1 
horcy. (G . P-)
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